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Z Warjzawy dnia 19. Kwietnia. 
W Wielką Sobotę, po ogłofzonym 
w Kollegiacie tuteyfzey przez Ce- 
lebruiącego Jmci Xiędza Garny/za 
Bifkupa Chelmfkiego wefołym Alle- 
luia, Kapituła tuteyfza, maiąc na 
czele „Pałterza. (wego, zwykłe fkla- 
dała powinfzowanie przytomnemu 
Nayiaśniey(zemu Panu; ktory wie- 
czorem tzkże znaydował fię w 
tymże Kościele na obrządku Rexzur- 
rekcyi, przez Kiążęcia Jmci Pryma- 
fa odprawionym, a nazaiutrz w 
Dzień: Wielkanocny, przytomny był 
tamże Mfzy Wielkiey, od J. Xie- 
dza Okęckiego; Bifkupa Poznań/kie- 
go y Warfzawfkiego, Kanclerza W. 
Kor: Pafterza Nafzego śpiewaney. 

Z Petorzburga d. $. Marca. Le- 


ILE 


czyniącychfię z wielkim pofpiechem 
podrożnych przygotowaniach Jim- 
peratorowcy Jeymci do Cherfonu. 
Żapewniano nawet, że ten wy- 
iazd, ma być przyfpiefzony kilką 
dniami. Dziś, nie wiedząc iefzcze 
o przyczynie, głolzą, że tu podroż, 
o ktorey iuż po tylekroć donofzo- 


nosi nie. naftąpi aż w roku T787,% “RI 


Jmperatorowa Jeymć, ma w tenczas 
wyiechać ztąd w mie'lącw Lutym, 
y uda fie profte do Kiiowa iadąc 
do Cherfonu, chcąc powrocić nazad 
nim naftąpią upały; ktore w tame- 
cznym Klima, w lecie barzo fą 
nieznośne. Pewną rzeczą, być fię 
zdaie na ten raz, że podróż ieft odło- 
żona do czafu nieokryślonego. Ztąd 


ZONY | 


dwo miia dni re. iak głofzono, o |] 


pokazuie fię, iż poczynaląfię czynić 
takowe okoliczności w Europie , 
ktore wyciągaią przytomności Mo- 


 -narchini w Peterzburgu, a Cefarza 


w Wiedniu, albo przynaymniey w 
iakieykolwiek Prowincyi obfzerne- 
go Pańftwa. Za pewną rzecz twier- 
dzą, że wlzyftkiego zążyto, ażeby 
ta podroż w tym roku naftąpiła , 
ale wfzelkie kroki dążące do tego 
celu, ftały fię bezpożyteczne, z oka- 
zyi iakiegoś przypadku wcale nie- 
fpodzianego. 

Z Hagid. 24. Marca. Dnia dzi- 
fieyf(zego, ow Perukarz Morand , 
wzięty w arefzt oftatniego piątku, 
za zbrodnią, ktorą popełnił, prze- 
ciwko dwom olobom z naywyżlze» 
go zgromadzenia tey prowincyi, 
zatrzymując zdradliwie ich karetę, 
na tenczas właśnie, kiedy ona prze- 
chodziła przez bramę, zwaną Bra. 
ma Kiążecia Stadhudera, ma odebrać 
karę śmierci, na ktorą zoftał (Ka- 
zany. 

Z Paryża d. 27. Marca, W proces- 
fie o ową brylantową fztukę , to 
ieft niezawodnie ukazano: 4mo, Ze 


Xiąże Kardynał zupełnie rozumiał, | 


iż był prezentowany krolowey Jey- 
mci. 2do. Ze przez zfałfzowane li- 
fty Pani dela Moite, ze wlzyftkim 


był ofzukany. ztio. ZePan y Pani 


de la Motte, całą fztukę na fiebie 
obrocili, wyprzedali z niey powyi- 
mowawfzy brylanty, y za te pie: 
niądze tak wielką prowadzili figurę, 
ktora wlzyftkim w oczy biła. 4to. 
Ze to wlzyftko, cokolwiek Pani de 
la Motte w fwoim memoryale powia- 
da o brylantach, ktore iey od Hra- 


„pulzczona z Bafłylii, 


biego de Cagliofiro miały być poda- 
ne, ieft fatfz y nieprawda. 

Naoltatek Hrabini de Caglioftro o- 
trzymała wolność. W niedzielę, d. 
26. tego miefiąca, zoftała: ona wy- 
Każdy ciefzy 
lię z tey okoliczności. 

Z Wiednia d. 25. Marca. Pah Lin- 
guet zoltat teraz nominowany Ce- 
farfkim Dziciopifem, z penfyą ro- 
czną 6,000. Złotych Ryńfkich. Mo- 
wią, że tenże Pan Zinguct, będzie 
pifał życie Cefarza Francifzka, y Ces 
farzowey Krolowey' Maryi Terefy. 

Z Madrytu d. 14, Marca Wyfiano 
do Algieru a. Milliony Piafłrow, kto- 
rych część ma być obrocona na do- 
kończenie pokoju, a część na wy- 
kupienie z niewoli Hifzpań/kiey nie- 
wolnikow. 

Z Hagi d. 4. Kwietnia. Przyby- 
ły. tu z uoo rozmaite ofoby.od Dwo- 
ru Xiążęcia Stadhudera. Spodzie: 
wamy fie także wkrotce tu przy- 
bycia famego KXiążęcia. Ponieważ 
interes względem komendy, nieba. 
wiąc, zoftanie ułatwiony należy- 
cie. ; 
Pan de Gyzelaar Penfyonarz z mia- 
fta Dortrecht, zapadł na zdrowiu , 
pewnie zokazyi zdarzonego mu 
przypadku na dniu 17. przelzłego 
miefiąca w bramie zwaney Brama 
KXiążgcia Stadhudera, 

Z Madrytu d. 14. Mar: Z okoli- 
czności fzczęśliwego rozwiązania 
Krolowey Neapolitań(kiey, w zamko- 
wym Kosciele śpiewane było Te 
Deum laudamus, a' potym przez 
trzy dni gala y illuminacya. 


Przefzły Krolewfki Minifter w 
Londynie Xiąże d’ Almodovar; zoftał 
nominowany naywyżfzym Ochmi- 
ftrzem Dworu Infantki Donny Ma- 
ryanny. i 

Z Hagi d. 4. Kwiet: Te ofoby, 
ktore fą wyznaczone do rewizyi 
fkarbu, codziennie tu zieżdżaią fię, 
y w przylzłym tygodniu rozpoczną 
fwe deliberacye. ` 

Względem interefu komendy, nic 
daley niewiemy. Iefzcze dość czafu 
upłynie, nim rzecz zoftanie udecy- 
dowana, gdyż rozmaite pilma pro 
y contra, mufzą być wprzod exami- 
"nowane od ofob wchodzących do 
Rządu. ICH 

Mówią, że w przyfzłym tygodniu, 
pułk Hrabiego de Maillebois będzie 
odprawiony, y że żaden znowych 
Reymentow nie zoftanie w fłużbie; 
wyiowizy tylko 6. kompanii z puł- 
ku de Salm, y 2. z Reymentu Matta, 


Dodaią do tego, że penfyonowa. 


nym Officerom dano do woli wy- 
brać fobie, albo czteroróczną pen- 
fyą razem odebrać, albo do śmierci 
odbierać gażę; ale nie gdzieindziey 
im miefzkać będzie wolno, iak tyl- 
ko w kraiu. 

Bunt podniefiony w Ofłindyi przez 
Pułk de Luxemburg, uczynił nieco 
oftrożnieyfzą nafzą Ofłindyi/ką kom- 

. panią, przy nowych werbunkach. 

Z Utrechtu d. 1. Kwiet. Zawczo- 
ra, Stany tey Prowincyi, znowu 
odprawowały fwoie zgromadzenia. 
Od Deputowanych obfzerna dana 
była reprezentacya, w ktorey mo- 
cno fię żalą na rezolucyą Stanow 
Holenderfkich, przez ktorą oznay- 


miono Kiążęciu Stadhuderowi, aže- | | 
by. żadnego Reymentu Powincyi || 
Holender/fkiey niepofyłat'do Utrechtu. i 
Gonelufum tego; na 14. dni ieft odło- || 
żone. 

Z Amfierdamu d. 4. Kwiet: Do | 
Lizbony 4. Poriugalfkie okręty z | 
Oflindyi przybyły, y doniofły , że 
Rząd de Colombo, zupełnie zafpokoi 
bunt Pułku de Luxemburg, ukara. || 
wizy śmiercią: 20: 'naywinniey- | 
fzych. * M 
Z Monachium d. 25, Marca. Zu- A 
pełnie tu ucichło o politycznych || 
nafzych o Bawaryą interefach. i 

2 Ratyzbony d. 27. Marca, Za» M 
wczora w dzień Zwiafłowania Ma- | 
ryi Panuy, tak liczna była proces- || 
sya z Kościoła St: Emmerau do Ka- | 
tedry, iak żaden iefzcze nigdy nie» 1 
zapamięta. Od tego czafu, ieden z | 
Norymbergi Dyffydentfki Pafterz , 
przełożył na LViemiecki ięzyk Mfzą 
Katolicka, | 

Z Frankfurtu d. 27. Marca. W M 
gzwartym miefiącu cięży znayduie | 
fię małżonka Xiążęcia Jmci Maxi. 
miliana Bipont/kiego. i 

Xięftwo Jchmó'de Saxen-Tefchen M 
powracając z Wiednia, przeieżdżali M 
tędy do Coblenz. 

Z Berlina d. 4. Kwiet: Kuryer | 
Roflyi/ki, Kapitan de Proto/fow, biegł | 
tędy z Peterzburga do Londynu, 

Z Kopenhagi d. 28. Mar: Dway 
filuci w tym mieście, Elias Hoel y z | 
drugim, udawać poczęli, iż mają | 
plenipotencyą przefyłania tych do |] 
Cherfonu,ktorzyby życzyli fobie tam 
ofieść. Wielu łacno temu uwierzy- 


| wizy 
Ale fię towktotce potym odkryło;iź 


> zapifali u nich (woie imiont. 


ta plenipotencya od nich była znry- 
ślana, dla ich partykularnego zy. 
fku. Ń 

Z Pragi d..2$. Marca. W roku 
zefzłym w Kroleftwie Cze/fkim, ża- 
ślubiono par 25,464. / Ochrzczono 
dzieci 96,189, Umarło 94,846. olob. 
W famey Pradze urodziło fię 5,896. 
ofob umarło 5/1559. 4 1,262. par liczą 
zaślubionych. 

ZAuftryi d;:25. Marca Dla ulże- 
nia Kundulzu g/nwalidow, © fiicero- 
wie tychże: SfJawalidow, maig otrzyt 


mać urzędy czyli iakoweś obliga- 


cye,(tosowane do każdego fił y 
zdatności. 

Całe bagaże iadącego z Londynu 
do . Hifzpanii Cefarfkiego Miniftra, 
z okrętem, na ktorym były prze- 
fyłane, zatopione zoftały wmorzw 
Wiele kfiąg y rzadkich manufkry- 
ptow tam było. Sam Minifter lg- 
dem był w tę podroż puścił fię. 

Z Paryża d. 25. Marca: Sprawa 
Kiążęcia Kardynała de Rohan, barzo 
fię obiaśnia z Memoryału Panny 
Oliva, ptzęto treść jego tu kładnie- 
my. u 
Wr. t784 miezkałam wprzyległym 
domu do ogrodn.zwanym Palais Royale, 
w ktorym częłło na promenadach by- 
wałam. Raz w mefiącu Lipcu, gdy 
fiedziałam w tym ogrodzie na ławce, 


inż około wieczora, przefzędł koło mnie , 
«kilka razy iakiś człowiek, ktory z nog 


do głowy mnie uważał, Ufiadł potym 
niedaleko mnie. Długo fię we mnie 
wpatrywał, a naofłatek odważył fie do 
mnie mówić. Jam mu odpowiadała ; 
yw tym był wielki błąd moy, żem 
to czyniła, ale iefzcze nierownie wię- 


kfzy, żem go w mym domu przyjęła. 
Bywał on częfto u mnie. Chwalił mø- 
ię figurę, czynił fię być moim protekto- 
rem. Teg nieznaiomy mi dotąd czło» 
wiek, był to Hrabia Je Za Motte, ktory 
przedemną udawał fiè za Officera. Na 
początku Sierpnia, przybiegł on do 
mnie z rana z barzo wefołą miną. y 
powiedział mi: Powracam teraz, g per 
wiego domu, gozie iena -dyśtynugwo- 
warna Duworfka Dama, wielę-mowita o 
W'Pannie, y Oziś ią Joniy tu przyż 
prowadze: Niewiem (odpowiedziałam 
mu) coby to była za Dwovlka Dama, 
gdyż nikogo u Dworu nieznam, Wy- 
fzedł on odemnie, y gdy wieczor nad- 
fzedł, ' przyfzła do mnie owa Dyftyn= 
gwowana Dama, fama iedna tylko. Dzi= 
wi pewnie W Pannę mola wizyta (moz 
wiła ona do mnie, y była to Pani ĉe 
łą Motte) potym zaś ufiadfzy rzekła : 
Wierz mi, cokolwiek ci powiem; mam 
ia kredyt u Dworu; y dobywfzy z kie- 
fzeni, Portfel, ukazała -mi lity pifane 
do niey,niby od Krolowey , mowiges 
Krolową wiele na mnie polega, yzle- 
certa mt, ażebym. wynatazła iaką ofo- 
bę, ktoraby to i r eo iey be- 
Azieczalecono. #eželi fig podeymiejz 
tego, będziefy miata zato 45,000. Li- 
wrow, y prezent,od ltrolowey więcey 
iefzeze iwartuiący. fekeli 'niewierzyj£ 
moie obietnicy, podźmy 06 Pifarza 
Sądowego, Ola zabejpieczenia tey fum- 
my na twoię sinong, Ja, zg, lat maig- 
ca dziewczyna, iakże mogłam. poznać 
takową intrygę, Naoftatek, mowiła mnie,. 
iż Pan Je lu Motte intro wieczorem 
przyiedzie, y zawiezie mnie z fobą 
do Werfalu, Nazaiutrz po południu , 
przyieclał domnie Pan ðe la Motte y 
zawiozł mnie do Werfalu. Pani Je la 
Motte zfwoią garderobianą, czekała na 
nas u bramy. Gdyśmy wyliedli z po- 
iazdu, kazała ona mnie- zaprowadzić 
do iey miefzkania, y fama gdzieś Zni+ 
kła; a potym y mąż iey toż, famo u 
czynił; a ia dwie godziny nā nich cze- 
katam. (Refzta w Suplemencie) 


Numer 5d. 
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Refzta Memoryalu Panny - Oliva. 

‘Potym Pani 9e ła Motte przyfzedszy do mnie, mowiła: Powracam oð 
Krolowey, . oznaymi bs iey. o twoim tu przybyciu, barzo ž tego iest kontenta, 
Əzień iutrzeyjzy uaznaczyła, ażebyśfię z nią. widziała. Zapytałam fię, cze- 
goź po mnie wyciąga Krolowa? Bagateli (odpowiedziała mi ona) wkrotce fig 
Jowiefz o wfzystkim. Na tenczas uwiadoniiona zofłałam o imieniu y przezwifku 
Pani Jela Motte, żęona była niałżóńką Pana Je/a Motte, ktory u mnie bywał, 
y że K u Dworu zowią Hrabinią Je Valois, y že taki adres Krolowa iey zapi- 
fuie. Natychmiaft oni zrobili mnie Boronefsą 8’ Oliva. Nazaiutrz> Pani 2e la 
Motte fama mnie ubierała, y oddała mi hit bez podpifu y rożę, mowiąc: Za- 
prowadzę ia cię Oziś Jo xwierzyńca, oddasz to wfzystko iednemu dyddynigtuo: 
wanemu Panu, ktorego tam napotka/ż, y powiefź mu te dż wiefz iuż co to 
mażznaczyć, Między 11. y tz. przed pulnoca, poprowadziła mnie „Pani 0e la 
M otte do Zwierzyńca, y mowiła mi, iż fama Krolowa tam będzie fkrycie przy- 
tomna, dla obaczenia, iak udawać będziefz tę fcenę, y nawet z tobą potym 
mowić będzie.  Zadrzawfzy na to, pytałam fię Pana y Pani 3e la Motte, ink 
Krolowey mowić 2 Wafza Krolewika Mość, odpowiedzieli mi. Gdym. (zła głę- 
biey w zwierzyniec, napotkałam iakiegoś męfzczyznę, ktoremu Pan 0e la Motte 
te powiedział fłowa: otoż to ona: a on natychmiaft zniknął z oczu moich, y 
nieobaczyłam go aż potymena kolacyi w domu P; de ła Motte; y dowiedziałam 
fię, żeto był Pan Devillete co zmyślił podpis Krolowey. Potym zoftawiwfzy 
mnie wiednynr mieyfcu w owym Zwierzyńcu Pani Je la Motte, pobiegła fzu- 
kać owego wielkiego Pana, z ktorym. ia miałam mowić. Naoftatek gdy Pani 
de la Motte opodal odemnie ftała, iak gdyby dla przypatrywania fię fcenie, 
przybliżył fię ten wielki. Pan do mnie, 'y uczynił nifki ukłon, a ia mu oddałam 
„ową różę, mówiąc: Wiesz iuż go to ma znaczyć.» Natenczas Pani Je la Motte 
przechodząc nieznacznie koło mnie, mówiła; Prędzey pręJzey Jla Boga; a ia 
ddefzłam od owego nieznaiomego człowieka, zaw(ze w myślach, że Krolowa tey 
'fcenie była przytomna, y że znią wkrotce mowić będę. Alo ia, ani Krolowey 
"nie widziałam, ani wiedziałam nawet tego, żeto był Xiąże Kardynał Je Rohan 
„zktorym mi kazano rozniawiać, Zaprowadził mnie potym nazad do Hotelu Pan 
„de la Motte, a fama Pani Je la Motte, nadefzła o godzinie 2. po pulnocy. Ja 
przypomniałam fobie, że nie oddałam owego liftu, ktory miałam w kiefzeni, tam- 
temu Panu, y lękałam fię za to przygany od niey, którey iednak gdy otym o- 
znaymiłam, nic mi zgoła niezganiła, owfzem wefoło mi powiedziała, iż po- 
owraca teraz od Krolowey,'ktora zupełnie ieft kontenta z moiego udawania Z 


wiefką radością (iż zrobiłam fobie fortunę) układłam fie do fnu.  Nazaiutrz ra» 
no Pani Je la Motte przeczytała mi lift od Krolowey, do niey pifany w tych fło- 
Wach: Moia Hrabiqi, kontenta iestem z owey, ofoby, ktorą ini wyfzukałaś. Cudnie 
ona fwoią rolę udawała. Proszę zapewniy ią odemnie, iż pomyślnego niechay 
dla fiebie oczekuie. losu. Przeczytawizy mi ten lift Pani Je la Motte, zdarła go 
mowiąc: nietrzeba żeby takie rzeczy komu fię miały czafem do cąk doftać. Wie- 
czorem odwiozł mię nazad do Paryża Pan Je la Motte. Częfto potym iadałam 
u Pani e la Motte, ktora mi z owey fummy 15000. Liwrow nie oddała iak tyłko 
4268. Liwrow, y nigdym w oczy niewidziała owego obiecanego miod Krolowey 
prezentu. W nadzieię otrzymania od niey owych 15,000. /iwrow, zafzłam trochę 
w długi. Odmieniłam potym wkrotce moje miefzkanie, y. Pani Je Ja Motte prze- 
fiata mię do fiebiezaprafzać. W Roku 1785: w Miefiącu Lipcu moia fytuacya tak 
fię ftała nieznośna, gdyż byłam zapozwana o długi do Sądu, iż mufiałam wfzy- 
fiko fprzedawfzy fekretnie wyięchać do Bruqelli. W 6, tygodni RA moim z Pas 


 ryża odiezdzie, Kardynał y Pani 0e la Motte byli wzięci do arefztu, gdzie y ia 


z dnia 16. na 17. Października doftałam fię, z Bruxelli do więzienią Bąsłyłii do 
Paryża będąc zaprowadzona, Co fię tycze owey bryllantowey fztukj, nay- 
mnieyfzey nigdy nie miałam wiadomości. Wdallzym ciągu owego Memoryału, 
Mademoifelle Oliwa dowodzi) że zgoła nie wiedziała otym, iż ma udawać ofo- 
bę Krolowey, inaczeyby nigdy nie odwążyła (ię na takową zbrodnią &oe, : 

Z Wielunia d. 3. Kwiet: Dnia g1. Marca, obcgodzone była w. tu» 
teylzey Kollegiacie rocznica obięcia rządow w Archidyecezyi Gnieźnień» 
Jkiey Xiążęcia Jmci Brymafa. Spiewał wotywę JX. Pągow/ki Dziekan 
teyże Kollegiaty, w przytomności licznego Duchowieńftwa, Obywate- 
low, y Szkolnęy młodzi. Po wotywie y. Te Deum laudamus, dla przytą- 
mnych Gości, tenże JX. Dziekan dawał obiad, podczas ktorego, fpeł- 
niang zdrowie Nayiaś: Pana, Xięcia Jmci Prymafa y całey Familii. 

Z Włoch dnia 22. Mar: Chociaż. Rzym/kie nowiny za pewną rzecz 
głofzą, że Generat Pignatelli, popadł w niełaikę Krolewfką, z tym wizy 
ftkim, to ięft rzecz niezawodna, że on do tychczas ięlzcze fie w Nega 
polu bawi, y częfto bywa u Dworu. Zadne lity z IWeapolu nic ie- 
fzcze o tey niełafce niedonioły , a zątym ta nowina, ieft cale nie pe» 

na. 
z Z Lugdunu d. 24. Marca. Złódzieie, ktorzy wykradli znaczną w Zy- 

dunie  fammẹ Panu Fiugyerlin Bankierzowi, zoftali odkryci, y dwoch 
z tey bandy iuż wzięto do więzienia. Ośm ieft ofob z owey rozboyni- 
czey bandy, ktorey herfztem ięft Anioine Tlievenay, rodem z Lugduni, 
ieden z naypierwfzych złodzięiow, o ktorych można wiedzięć, Olobli- 
wfzy ma on talent do robienia kluczow czyli wytrychow. Od 42. iuż 
lat, ten totr kradł po rozmaitych mieyfcah. Niewiadomo gdzie fię on 
teraz obraca. Z tych dwoygu arefztowanych ofob, ieden ieft ten, kto» 
ry trzymał konie do naięcia, y miefzkał na teyże famey ulicy, a drugi 
jeft fzewc miefzkaiący w fąfiedztwie. Pierwfzy wfzyftko zeznał, y to, 
že 50,000, Liwrow otrzymał zato, żę wchodził do pwey bandy. Około 


14,000. Łiwrow znaleziono na iednym mieyfcu, ktoreron ukazał, Herfzt: | 
ow : Antoine; dwa pifał lifty do okradzionego Bankierza, aby daremnie: | 
nie łożył kofztu na fzukanie złodzieiow , bo ich nięcznaydzie, ykor 
fztowało go £;600. Liwrow przefłanie: taiemme do Paryża tych liftow. 
Wzięto także do arefztu iego fioftręy innych iego krewnych. Dopiero 
w zapufty rozdzielili fię oni tym fkarbem, ktory aż do'tychczas leżał 
w iedney piwnicy, o troie drzwi pddaloney od domu Pana de Finguer- | 
lin. Tę piwnicę. naięli oni od iednego uczciwego Palztetnika, ktoryw, | 
tymże famym, gdzie była piwnica, miefzkał domu: Ów Antoine otrzy** | 
mał w podziale 250. tyfięcy Ziwrow, Z naiętey od fiebie piwnicy, wybili 
w ścianie dziurę do piwnicy Bankierza; przez ktorą wory z pieniędzmi 
wynofili, y zaraz tę dziurę żamurowali, tak nieznacznie, że nie mo- 
żna było wiedzieć, kędy złodzieie wefzli, zy. tak wielkie wory z pienię- 
dzmi wynofili, ponieważ wfzyftkie zamki u drżwi były nienarufzone. 
Szczegulnie ow Antoine y dway ludzie chodzili do kantoru, inni zaś 
zoftali (ię w, magazynie, oczekuiąc rozkazow. Y na drugiego Kogoś 
także pada tu podeyrzenie, ktory owemu fzewcowi ieft dobrze znaio- 
my, y ktory nazaiutrz po iego arefzcie, wyiechał do Paryża. Za pe- 
wną rzecz głofzą, że wczora wieczorem w inney piwnicy znaleziońo 
40,000. Łiwrow; ale to iefzcze zdaie fię potrzebować potwierdzenia. 

Z Paryża d. 27. Marca, Mówią, że „około kojca wiofny, oboz na 
nafzey granicy ma być założony. | 

Pewny tu. w Cuchtauzie fiedzący złodziey, był okazyą, iż pwi zło» 
dzieie, ktorzy w ZŁugdunie byli ukradli znaczną lummę, odkryci zoftali. 
Gdy onufyfzał mowiących o owym złodzieyftwie, odezwał fie: Oprócz 
mnie y Antoine, nikt,by tego niepotrafił dokazać. 

Z Auftryi de: 28: Mar: Zapewną rzecz głofzą, że Pan HR. Wie. 
land, zoftał obrany od Cefarza Jmci na urząd Nauczyciela dla Xiążęcia 
Jmei Francifzka, 

Do Lwowa w miefiącach Styczniu y Lutym “roku teraźnieyfzego 
przybyło z zagranicy 1,150. ofob, ktore tam chcą na zawfze olieść. 

Z Hamburga d. 4, Kwietr Dnia sg. Marca, po południu o trzeciey 
godzinie, dały fię uczuć trzy lekkie trzęfienia ziemi, y huk iakis podzie- 
mny dał fię fłyfzeć ; żadney iednak przez to nieponiefiono fzkody. 

2 Hagi d; s. Kwiet: Stany Holenderfkie, odłożyły fwoie zgromaj 
dzenia do dnią g. tego miefiąca, ii 

Z Wiednia d. 25. Marca. Za pewną rzecz teraz głofzą, że Ce» || 
farz Jmć w tym roku żadney podroży za granicę nieodprawi, y niewy= | 
iedzie nawet z fwoiey ftolicy. Szczegulnie tylko obiedzie ośm ufta- 
nowionych teraz obozow. Podroż Monarchy do Cżerfonu, tym barziey 


upadnie, iż korotacya Jmperatorowey Jeymci Ro/ii/kiey; z okoliczno: 
ści'nosyd. nabytey:*Taurgi, owy: tymoroku nienaftąpi, ale do ptzyfzłego od» 
łożonas'zoftanieniu dol oY , walsisbol TRE GI ł 


Ji s.- 
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; Donynszenye:z WARSZAWY DNIA 19; Kwrwr; R. 1786. 


r.xM eb GUST Umo p OiRDD ; iy ' 
o... Z Dęukarpi Pe, Dufour wyfzły nafkępuiące Kfiązki: zmo. Sztuka babienia, potrzebna do 
— wiadomości tak uczącym fię tey fziuki iako też y kdżiiemu z Obywatelow ZH: 3. zdo. Panicz czyli 
| kontynuacya do Warfzewiahinqj w Domu) komedygoZił:'3. gtio4 O dofkónałym: Prawodaltwie przez 
| JX: Konftantego. Bogylaw/kiego S, P. Złls a. 4to, UltanoWwienia Prawa Cywilnego, w ipofobie 
||” Tatwym zebrane, wiele przyftbfowaniami. pomnożone, nietyłka ticzącyw fię Prawa, ale y każdemu 
` zObywątelów:pótrzębae Zit: g. gźo;: Nabożeńlkwo: przygddne.w krotkich > Modlitwach dla wizers 
| kiego, Qanu ludzi, Zi: 3, 6to, Kazanią Mafsylona Bifkupa Klernoutań/kiego z francufkiego przes 
li łoźone przez Xiążęcia Janulza Jablońów/kiego, Kanonika Katederalnogo Łuchiago. Warfzaw/kiego 
| 5. Tom. Ził: 25. 7mbe gole V AE piat Piusowi VI przełożone, od JPE de Launier 
| zoadpowiedziami z trony. Piu/æ Vl, wydanemi od |P. Audytora ‘Zil: r: gro; 15; Bvo, Gremmatye 
|| ka Niemiecka ftofowana<do poiętności uczących fię po Niemiecku Polakow, przez Joąchima Mart 
|| kwarta trzeeis'raz wydana Y) na wieló imieyssach poprawiona óprawna: w pot (kurek ZI 30 à 
<o Na mocy rzapózwu.Fdyktalnego, od Sądu Opieknńftwa, Lipikiego w Saxon/t wyfziego, pow 
| zofłali Synowie. Mayftra krawca Eliasza Błetzfcheła to ielts Jan Kryftydn, y Frydryk Adolf Mets 
zscheł zktorych pierwfzy do Kuzane w Rofsyq, A drugi iako czeladnik kaufztu złotnickiego na 
|  Hotłochy ku Bukareflowi fig; udali, tudzież Frydrcyk -Benedykt/Ożto, zmarłego Marcina Oo kuy 
| pea tabacznegu tu w Łip/ku lyn, który u pewnego Xcia Pa//kiego w flużbie zolftawał, a w roku 1751, 
| w Żarnowieku nad Turecką granicą (ię bawił, Te rzeczone trzy ofoby, przefzto lat 20. z Łip/ka 
| oddalone, iako też ich fukcefsorowie y/dziedzice, iy ci wfzyfey „! którzy ziakiegdkalwiek powodu 
/ do-malątku tychże daka p, tenfygrmieć, nogą, zapożwani fą publicznie, żeby, albo famt albo przez 
|| Plenipotentow fądownie uftańówionych” ub" pond praclufi © jactura beneficit , reftitutioniś in in= 
|| tegrum iako też iunych praw im ffużących, przed sąd Opiekuńttwa w Łip/ku dnia 14, Augu/li 1786. 
i- ftawili fię y aby ciź nieprzytomni Bracia Metzscheł y Otto fwoy maiątek odebrali,» gdyż w razie 
|, nieflawienia fię, pro mortuis uznani będą, a icl przynależytość fnkcefsorom ich, lub innym intere= 
fowanym, którzy fię na naznaczonym terminie odezwą, oddana zoftanie, gdy oftatni -fwe prawo 
| fukcefsyine lub pretenfye fwe okażą, Zaś wfzyfcy tym Edyktem zapozwaui wyroku Sądowego w 
|| tey mierze dnia 13. Liltopada 1786. oczekiwać malą. | ; 
Magiftrat Miata Krolewfkiego: Pirfchew w xięftwie Brüggen w Szłą/ku teżącegoł, pozywa 
na inftaucyą blifkich krewuych, ad Terminos dnia 22, Maia dnia zr. cSierpnia, ofobliwie. zaś ad 
Terminuw pozempierium dnia 30, Grudnia 4.0. od lat 12. 15. lub więcey nieprzytomnych Ba. 
|| gumita Schultza profefsyi fzewca, Krzyfztofa Szżaltza fiolarza, 2ch Braci Kayferow nieznanych 2 imie. 
lą nia chrzefnego, Synow Chryftiana Augufta Kayfera w Regimencie Hufsarfkim Patkownika Wiers 
| tera dawniey Unter Oficera, y Francifzka Jozefa. Bartha felczera, który do Judyi JPschodnisk 
i udawfzyfię, oftatnią o fobie z Amfferdamu, pod dniem 6. Sierpnia 1774, R. dal wiadomość . Tych 
więc dopiero wfpomnionych, lub ich nieznalomych $ukcefsorow oftrzegalą, żeby albo ofobiście, ale 
bo przez Pleipoteńtąfs ma Termina wyżey wyrażone ftawilifię; w przypadku bówiem nieftawie- 
mie fię, za wmarłych ogłofzeni zoftaną, a względem fpadaiących na miech Tefiamentem Grzegorza 
Schultza zapisow, tudzież części Qytowfkiey po Barihe podług przepisu Prawa poftępować fig be- 
dzie.  Pitfchen dnia 21. Marca 1786: R.  Mivektor Prokonsul y Rada de Sxythtn, Meydleyy Des 
fuel, Wibmer; Nacyebaneri: s 
Stanillaw Drygdl/ki zoftałący na funkcyi Pisarfkiey przy browarze nad zdroiami, zabrawfzy 
pieniądze Jo kaffy Pańfkiey należące, zniknoł z /Z/ar/zawy y z żoną dnia 8. Kwietnia, sy, ukrzy* 
wdził Pana fwego' na. kilka tyfięcy; iek on wzroliwśrzedniegowylokiego, twarzy pociągłey, oka 
niebiefkiego wyłupiafiego, nofa pociągłego, nieco mu fię trąd na twarzy wyrzuca, włofow ia 
fnego koloru, wyfoko podgołony, mowy prędkiey y zaiąkającey fię, kapota nanim popielata fza” 
„ra płafzcz granatowy, czapka wierzchu bialego z czarnym barankiem; /pofzlakowany iet w Gò- 
„rze 4. mil od Wav/zawy traktem pocztowym na Ryczywo/, wozkiem porokounym iadący. Ktoby 
takowego przytrzymał, lub dał znać na pocztę do JPana Loderła Prezydenta Miafla Warfzawy 
będzie miał zekompenfę należytą procz winney wdzięczności, 
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